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NO W O ŚCI W A R SZ A W SK IE .

w  M onitorze  Parysk im  pod d, 11 Czerwea 
r :b :  znajduje się następuiący A r t y k u ł , ,  Ode­
b ra l iśm y  list  z W arszaw y  pod d a tą ,24 Maja, 
p isany  óń iest  przez  Hrabiego Józefa K r a ­
s i ń s k i e g o  byłego Pod p u łk o w n ik a  wojsk  
z i X .  W arszaw s:  i P o s ła n a  Sejm, który do­
nosi  i e  pokazało  się \y W arszaw ie  d rukow a­
n e  dzie łko:  Konspiracja  96 Szlachty Polskie j  
rozs iekanej  wruinach Z am ku Macieiowickiegó 
H rab ia  K  r a s i ń s k i  p rzekonyw a 0 f a ł ­
szu  tego piśitaa i odwółuie  się do świadectw 
t r a n c u z ó w  dawnych swych Towarzyszów 
broni-  /Okazaliśmy pismo Hra:,,Krasins: au- 
to ro w i ,k tó ry  oświadczył i i  to dzie łko nie iest 
iego tworem lecz t łumaczeniem z Angielskie ,  
g o ,  p rzyznaie  oraz i e  woale zprawdą zga­
dzać się niemoże.

Do uwiadomienia o Po iezdz ie  Z u r n a l j e r  
z w an y m  dodać n a leży , i i  Osoby chcące iechać 
w Święto lub w Niedziele o godzinie  6tej i 9tej 
rano ,  dla pewności zapiszą się w wigilją wEx- 
pedycj i  Sztaffetowej na  Poczcie, in ą le iy to śę  
opłacą,  albowiem iesliby ia d n a  osoba w dni 
o znaczone  w powyższych godzinach nie 
zgłosiła  się, podówczas pówoz przed p o łu ­
dniem do Bielan nie odejdzie,  wszelako k a ż ­
dego Święta i Niedzieli sfać i czekać będzie 
svDomie Pocztowym raz  do godz iny  siódmej j 
d r u g i r a z  do godziny lOtej rannej ,  a po trzy- 
k io tn e m  przez Poczty l l iona  zatrąbieniu ,  jjdy 
się ń ik t  nie zgłosi do demu odejdzie. Cho­
ciażby więcej osób liad kilka niezebrało  się, 
powóz ten dó Bietah odejdzie. , Dogadżaiąc 
Ssannw : Publiczności również donosi  się, fe  
powóz iadący dó Bielan pa  drodze; tóiest:  
p rzez  Krakowskie  P rzedm ieście , Podw ale  ,

Nowe miasto aż  do roga tek  Osoby życzące 
sobie iechać, zabierać będzie- Za każdym  
razem powóz do Bielan przybywaiący po p ó ł ­
godzinnym  odpoczy n k u  i  t rzykro tnem  za­
t rąbieniu  przez Poczty l l jona odejdzie. Gdy 
b y  się z darzy ło ,  iż w dzień w którym w godzi­
nach rannych  Osoby dó Bielan odiecliały  poy 
po łu d n iu  deszcz padał ,  powóz po obiedzie 
dla przewiezienia tychże wysłany będzie. 
Gdyby kom pan  ja z J2(u Osób złożona ży cz y ,  
ł a  iechać w Święto lub Niedzielę na Bielany 
o godzinie  6 r a n n e j ,w  takiem zdarzeniu z g ło ­
sić się należy w wigilją do E x p e(łyęj '  Sz ta f­
fetowej na Poezcic,należytość opłacie i w sk a ­
zać miejsce gdzie powóz mazaięęhac, ?<łyby 
zaś zdarzyło  , się, iż  nazaiutrź deszcz padać 
będzie, podówczas pieniądze zwrócone będą. 
Oprócz Świąt i Niedzieli w in n e  dni nie t y l ­
k o  do Bielan a legdzieby  sobie kom pania  ż y ­
czy ła  można mieć Jen  powóz kii swej w y g o .  
dzie za zgłoszeniem  się o t o  do Expedycji  
Sztaffetowej na  Poczcie pod warunkami u- 
mówiohenii.  —

Zboże co raz bardziej  popłaca w W arszawie.
. t ł a  Czystem od dnta wczorajszego zaczę­
ło  się strzelanie do tarczy ,  nadgrody s e r  oz- 
maite iakoto Srebra,  F a ians  i : t :p :  d , 8 b : in :  
na jtrafn ie jszy  strzelec otrzyma Krowę, d rug i  
Ciele ,trzeci K o z ła ,  e:t:c: dj 15 b:m: nas tąp i  
Strzelanie o Króla .  Wteinże m iejscu są u -  
rządaóne  rozmaite zabawy, dostać  m ożna  
wszelkich t runków ,'  i obstalowac obiady lub 
wieczerze; są tam  także  wszelkie  w yborne  
owóće ża um iarkow aną  cenę.

W czora j  w sali T ow: Dóbrocz: na widówiz- 
k u  Cheiniczńó - Śiechańiczńeih P ;  Bamberg, 
znajdowało  się więcej w idzów n iż  dlaVpafa.

TVsp omnimia.
Nadanie  P russ K rzyża ­
k om  przez K o n r a d a  
Nięcia Mazowieckiego 
1228.

m ożna sięby ło  spodziewać. K unszm is trz  ma 
wiele zręczności,  szkoda iż się t łum aczy  wie- 
zyku nie całej Publiczności znanym .

Doktór  M edycyny Bat on G i r  a r  <1 ó t  dzię- 
kuiąc mieszkańcom W arszawy za u fność  od
nich d oznaną ,  ma h o n o r  uprzedzić ich, ze g d y  
o d  nieszczęśliwego przypadku ,  iaki mu się 
z d a rz y ł  przed dwóma m esiącami, nietuoże 
znieść ruchu powozu ,  a chądzic pieszo n ie  
tes t  w stanie dla niedosta tku  ńogi, przeto  
nie będzie iuż odwiedzał  swoich pacjentów 
w mieście. Lecz osoby życzące sobie iego 
r a d  zasięgać, znajdą go każdego dnia w P a ­
łacu  J W .  Jenera: Hrabi W incentego K ras iń ­
skiego od godz: 7 ran n e j ,  aż do 2 popołudniu.

Dyrekcja  In s ty tu tu  Agronomicznego po-  
daie  do Publicznej wiadomości ; i e  nowy 
kurs  n a u k  w Szkole rolniczej w 'Marymoncie 
zacznie się wostatńiej  połowie Sierpnia r:b.  
lsazdy, chcący być uczniem  wyższej klassy 
Ekonom ow  powinien mieć przynajmniej l a t  
18, i z łożyć  świadectwo i e  skończy ł  Ą k l a ­
sę w szkołach publicznych. Codzień oko ło  
po łu d n ia  można się zgłosić  do zapisu; u cz ­
niów na Gorzelanitych, Jns ty tu :  Agrono: na 
ten  ro k  ieszcze nie przyjm uie ,  poniew aż  G o r  
rzeluia w żoiow a ieszcze nie w ystawiona .

F la t t  D: J: A: 
NOW OŚCI ZAGRA NICZNE.

Od Grana Tureckich .
R e js .E fcn d y  p rz y rz e k ł  Sułtanow i i i  w prze -  

ciągu miesiąca wszystkie  wyspy, a W przecią.  
gu  2 miesięcy cała Moreę do posłuszeństw a  
p rzyw róci(f) .Późn ie jsze  wiadomości o wyspie 
Scio d onoszą ,  że Konsulowic  Auatrj: i F r a n :  
udali  sic byli  na  tęż'wy,spę i zapewnili  miesz­
k ańców  że ieśli zaw rą  kapitu lac ją  z  K apudzi



B a sz ą  t a  będ z ie  swięeie  d o t r z y m a n ą ;  z a u la l i  
t e m u ,  z ło ż y l i  b r o ń ,  lecz w t e jż e  chw il i  T u r -  
c y  n iep o m n i  na  z a w a r tą  u m o w ę  rzuc i l i  się na  
b e z b r o n n y c h  i bez  ż a d n e j  l i to śc i  m o rd o w a l i ;  
P r ó ż n e  b y ł y  g r o ź b y  K o n s u ló w ,  n ie z w a ż a n o  
n a  n ie ,  i p o p e łn io n o  te  o k r o p n e  g w a ł ty  o k t ó ­
r y c h  d o n ie s io n e in  b y ło .  Do w a r o w n e g o  zam ­
k u  u c i e k ło  200 b o g a ty c h  r o d z i n  G re c k ic h ,  
Jęcz n ieszczęś liw i  n ie z d o ła l i  się o b r o n ie ,  w y ­
m o r d o w a n o  w s z y s tk ic h  w p r z e c i ą g u  k i l k u  m i ­
n u t ,  o p ró c z  z n a k o m i te j  r o d z in y  lMauro K ar-  
d a to  k tó r ą  zw o ln a  k a to w a n o  roz in a i tem i  m ę­
c z a r n i a m i ,  w y n a jd u ią c  c o raz  n o w e  sposoby  
z a d a w a n i a  sro g ich  bo leśc i ,  z D u c h o w n y c h  
z a m o r d o w a n o  3 A r c y - B i s k u p ó w ,4  B is k u p ó w ,  
2 3  W yższych  P r a ł a t ó w  i 86  ro z m a i t y 0"  K ięży ,  
T u r c y  m o rd o w a l i  w  w ła s n y c h  d o m a c h  ty c h  
d u c h o w n y c h ,  po c z e m  w y rz u c a l i  o k n e m  na 
u l ice ,  i tam  d o p ie ro  ieśli  k tó r y  i e s zcze  o k a z a ł  
z n a k i  ż y c ła ,  n i e m i ło s ie r n ie  d o b i ty m  zw o ln a  
z o s t a ł — D l a ‘ro z s i a n i a  n ie n a w iś c i  p o  m iędzy 
C h r z e ś c ja n a m i ,  ro z g ło s i l i  T u r c y  w ie sc iż G re -  
c y  chcą  m o rd o w a ć  K a to l ik ó w — W y s p a  M ite-  
l in a  w y p o w ie d z i a ł a  p o s łu s z e ń s tw o  T u rc j i ,  
w s z y s c y  m i e s z k a ń c y  S ta rce  i ^Dzieci są u z -  
b r o i e n i ,  w s z y s c y  p o p r z y s ię g l i  a lbo z a g rz e ­
b a ć  się p o d  r o z w a l in a m i  s w y c h  d o m ó w ,  a lbo  
o s w o b o d z ić  o jc z y z n ę .— M ó w ią  w S tam bule  że  
S u ł t a n  chce H o s d o d a ra m i  M u l t a n  i W o ło s z ­
c z y z n y  m ia n o w a ć  T u r k ó w , c o  się z g a d z a  z ie -  
g ą  d u m ą ,  a sp r z e c iw ia ło b y  się w a ru n k o m  
p o k o i u .  T u r c y  ośw ia d c z a ją  i.z w s z y s tk o  t a k  
s ta ć  się m u s i  p r z y  u k ła d a c h  o p o k o j  ia k  P o r ­
ta  sy c z y  i chce (?*) (R e s z tą  i u t ro ) .  —

z N iem iec .
i N ie k tó r e  D z ie n n ik i  F r a n c u z k i e  w io d ą  m o ­
c n y  s p ó r  z  D o s t r ż e g a c z e m  A u s tf :  o a r ty k n -  
ł y  o g ł a s z a n e  w zg lęd em  G re k ó w .  —* B urze

i e sz c z e  s ię  wzmagają w  n ie k tó r y c h  K ra la c h  
n ie m ie c k ic h ,  d ,  15 z :m :  w D a r m s z ta c k im  o- 
g ro m n e j  s z k o d y  s t a ł y  się p r z y c z y n ą ,  w i e ­
le o g r o d o w  ię s t  z n i s z c z o n y c h ,  a n a w e t  w ie ­
le  L u d z i  a lbo  z o s ta ło  p o k a l e c z o n y c h  albo  
p o s t r a d a ło  ż y c ie .  —  M ia s to  L e s la u  w S z ląz-  
k u  z u p e łn i e  p o g o r z a ł o —  P o ż a r  w  S z to k o l -  
m ie  p o c z y n i ł  t a k  o g r o m n e  s z k o d y  iż  t r z e ­
b a  wiele l a t  dla  ich n a d g r o d z e n i a , o p rocz  
d o m ó w ,  w ie le  s k ł a d ó w  K u p ie c k ic h  a n aw e t  
n ie k tó r e  o k rę ty  s t a ły  się p a s tw o  p ło m ie n i ,  
p r a w ie  p o ło w a  m ie s z k a ń c ó w  s to l ic y  d o z n a ­
ła  n i e z m i e r n e j  s z k o d y ,  w s z e ’k i  r a t u n e k  b y ł  
b e z s k u t e c z n y m ,  O so b l iw szem  ie s t  zdarzę-  
n ie m  że t e g o ż  d n ia  w k tó r y m  g o r z a ł a  s to l ica ,
w i n n y c h  ro z m a i ty c h  m ie jsca ch  Szwecji^kil­
k a s e t  d o inów  i k i lk a  p o g o r z a ł o  K o ś c io łó w .  
— w N ie m c z e c h  t a k  n a g le  p o d n io s ł a  się ce­
n a  zb o ża ;  i i  w s z e lk ie  in te r e s s a  and low e 
i n n y  w z ię ły  o b fó t .  —  1

H rab ia  P o c o  d i  B o r g °  P o s e ł  R oss :  o-  
t t z y m a ł  w iad o m o ś ć  p r z e z  K u r j e r a  z Peterę
z b u r g a ,  że  p o k o j  u t r z y m a n y m  bę d z ie ,  tym  
p o s ł a ń c e m  ie s t  P u ł k o w n i k  C ó sco w i tch  b y ły  
S e k re ta rz  legac j i  w M a d ry c i e ( z a p e w n e G h łu -  
so w ic z )  — D o n ie s ie n ia  z l u l u z y  zwias tu ia  
w o jn ę  z H i s z p a n ją  , w  w o j s k u  b r a n c u ;  widać 
z n a c z n e  p e r u s z e ń ia ,  w ie le  p u ł k ó w  w y c h o ­
dzi  do  B a io n y  i n a d  g r a n ic e ,  w  N aw arzę  
zb ie ra ią  sie l iczn i  s t r o n n i c y  w o j s k a  w ia ry ,  
h a s łe m  ieh" ie s t  K r ó l ,  Religi® i  O jc z y z n a ,—  
W P a r y ż u  n a  ro g a c h  u l ic  z n a l e z i o n o p r z y l e -  
p io n e  i ia s tępu iąc e  a f i sz e  , ,  Z g in ą ł  B u rm is t r z ,  
z n a c z n a  n a d g r o d a  c z e k a  t e g o  k t o  go  zn a jd z ie  
i  o d d a  iego  w ie rz y ę ic ló in .  Ł a tw o  go  m ° ż n a  
p o z n a ć ;  n o s i  b o w ie m  u® p lecach  s k r z y n k ę  
u a  k tó re j  z p r a w e j  s t r o n y  ie s t  na  p i s a n o , , P i e ­
n i ą d z e  m o ic h  T y ;e r z | s i e l ł »  a  ąieyyeję, p r a e z

Bcjecgkę dobrze zapewnione. —  s l o n i y u * .
w P a r j a m ę n e ie  c iekaw e  b y ł y  ro z p ra w y  c z y  

w o ln o  dać  p r z y t u ł e k  w A n g i j i  W ę g l a r z o m  
z b ie g ły m  z in n y c h  K r a jó w ,  lecz  odwożono 
l e n  p r o i e k t ' d o  6 m ies ięcy .  —  U m a r ł  M a r ­
g ra b ia  S ja f fo r t ,  k tó r y  m ia ł  r o c z n e g o  d o ch o -  
d u 3 , 60 0 0 0 0 ,z łp rm ia ł  on  t a k ż e  z n a c z n e  d o b ra  
w j r l a n d j i  w k tó r y c h  wias’n ie  um ie ra ią  z g ł o -  
d u  ro ln ic y . !— w  G azec ie  w y c h o d z ą c e j  w S a -  
w a.nach z n a jd u ie  się t ak i?  o b w ie s z c z e n ie , ,  
K a ż d e m u  ucZeiwemU c z łp w ie k o w i  d o n o s z ę ,  
i ż b y  m i wcale  n ie w ie rz o n o  , g d y ż  o d tą d  ż a ­
d n e g o  d ł u g u  p ła c ić  n ie b ę d ę , ,  T - S t e w i t t .  —  
z H |exyku*dosz ła  w ia d o m o ść  że J tu rb id e  p r o ­
s i ł  o D y i n i s s j ą ,  i ż e  sp e d z ie w a ią  się w  tam ­
t y c h  s t ro n a c h  s t r a s z n e g o  k r w i  r o z le w u .

D O N I E S I E N I A .
G d y  c i ą g n ie n ie  n» Bagate l le  n i e z a w o d n ie  d ,  

8 L ip c a  r :b :  n a s t ą p i ,  z a ty m  m am  h o n o r  u -  
w ia d o m ić  S z a n o w :  P u b l ic z n o ść ,  że  w m o im  
K a n t o r z e  n a  M io d o w e j  u l icy  w  d o m u  K e r n a  
p o d  N r :  4 9 2  d o  d n ia  p r z e z n a c z o n e g o  c ią ­
g n ie n i a  a ż  do  g o d z in y  8  z r a n a  d o s ta ć  m o ­
ż n a  L o s ó w .  G. A. L oew e.

w D n i u  5b:m : i r :  o g o d z in ie  4  z p o ł u d n i a  
n a  t a rg u  M u ra n ó w  z w a n y m  s p r z e d a n e  b ę d ą  
p r z e z  P u b l i c z n ą  L ic y ta c j ą  ru c h o m o ś c i ,  ia k o -  
to: k a n a p y ,  k r z e s ł a ,  s t o ł y , s z a f y ,  f i ran k i ,  ł u i ?  
lca, i : t ;p :  S t e f a n  O s ip o w s k i .  K .  S .

P a r a  k o n i  s k a ro - g n ia d y c h  m ło d y c h  bez  ł a ­
d n e g o  s z w a n k u  ^  z ap rz ę g ą  lu b  bez  o n e j ,  
t a k o ż  k r o w a  h o le n d e r s k a  z n a j d u i ą  się do  
s p r z e d a n i a ,  o j r tó rych  d o w ie d z ie ć  s ię  m o ż n ą  
w k a ź d y m  czasie  w d o m u  p r z y  u l i c y  N o w o  
S e n a to r sk ie j  p rz e c iw k o  [X X -  R e fo rm a tó w  
p o d  N n  47® ° 1̂ S t ró ż a .
T e a t r .D z iś  K o m :  A n g l ik  czyli głupiec rozu­
mny i  D r a m a  U p i ó r .


